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„p. (WWISZBANIJA. E 
. Władza municypalna miasta Barcellony wyż 
. dała poniższą odezwę, która przez lekki okręt 


w Ameryce : ; i 

' p Nadszedł nateście ten dzień szezęśliwy, 
który nas wzywa do zaprzysiężenia mądrey 
konstytucyi, ustanowioney przez oyców oyczy= 
zny, reprezentantów Hiszpanii europeyskiey i 
'ametykańskiey, Wie o tem cała Europa. Kon- 
stytucya nasza nie jest owocem powstania, ale 


używaniem praw krwią naszą nabytych, napi» / 


sanych ręką mądrości i bohatćrstwa, pod dziaż 
lanii przywłaszczyciela. Sześć lat temu, jak 


brzegi Fluwii uyrzały upragnionego monarchę; 


od sześciu łat powinień był rozlegać się u'mas 
zbawozy odgłos niech Żyje konstytucya! Ale'oż . 


/szukanie , hipoktyzya 1 ohyirość: troń otoczy 


„ły! Zagrzebaymy w nocy czasów tę epokę niea 
szezęsną. Nie przypominaymy sobie nic inne- 
J go, tylko tof có naszę chwałę i zaszczyt staż 
nówi. Wzywa nas oyczyżna do narodowey je 


dności; wzywa do zaprzysiężenia xięgi prawi * 
„powinności naszych, jako praw słusznych, nia» ` 


, jących nas uszczęśliwiać ; wzywa mós do oca*. 
| lenia i uprawnienia trónu Ferdynanda, który 
~ się walił pod ciężarem despotyzmu, Otworz- 

my zawalone. kanały rolnictwa ; przemysłu i 

(handlu, które nam potęgę naszę i wielkość po- 

wrócą. Zaprzysięgniymy to prawe kardynalne; 

które węzły Hiszpanów urhucni, zamieniwszy 


ich wszystkich w ogromną rodzinę. —— Chociaż= ` 


byśmy nawet mieli ustalić niepedległość niektó- 
rych krain, uksktczmy miemoralną i bratobóyczą 
woynę. Niech Bóg Wsżechmocny będzie świad- 
- kiem życzeń naszych w tym dniu szczęśliwym, - 
w dniu poświęconym na zsprzysiężeńie także u- 
trzymania świętey i niebieskiey wiaryjego w zi- 
pełney czystości;niechay szanownijsłudzy ołtarza 
świętego będą poważani jako naypierwsi nau- 
czyciele nasi; niechay ich głos połączony z gło- 
"Bem prawodawców stanie się prawidłem czy« 
now naszych, wpajając we wszystkich obywa- 
telów cnoty tchnące pokojem. Biada bezboż. 
inemu; któryby się odważył znieważać święż 
tość prawd wiery! Ugodzi go bez litości miecz 
, prawa. Lecz niemniey surowo ukarany będzie 
hipokryta, któryby wzywał nieba dla zakrwa- 
wienia ziemi, lab siania niezgody, i zrządzenia 
-nieładu. Szanuymy prawo, zaprzysięguiymy xię- 


85 konstytucyyną; wyauymy się na ołtarzu Chry- 
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wa 
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ý Ror, 


stusa z osobistych interessow naszych i hańs ` 
' biących człowieka namiętności. Niech żyje Naa 

; rod, Konstytucya i Król! > SA 
będzie posłana do Caracas i Buenos Ayres 


e 


iążę Infantado; któremi odebrano nai - 


czelne dowództwo had gwardyą królewską, a das 


no je Xięciu. Anglona , 'prześłał prezesowi £ 
członkom tymözásowey juńty rząd*ącey takie - | 


pismo: 
„ Znakomici 


moje uszanowanie dla praw, moje dbanie o szczęż 


śliwość oyczyzny, gardzanie wszystk:m. co trąci ` 
_ podłością, n.koniec, móy charakter znany wszyż 


stkim Hiszpanom, są to' okoliczności; któreby 


mię powinny zasłonić od %vszelkiego podeyrze=: 

nia co do mojógó sposobu myślenid. i zzpewnić > 
imię;rż nayzłośliwszy duch nie zdoła prześwisda | 
czyć ię, abym był wishym jakiegożkolwiek 


zamachu dla wzniecemia nieładu, t anarchii, 
Wszakże dowiedziałem się x wielkićm zadziu 


wieniejm, “iż znalazły się dusze tik podłe 1złez o 
że śmieją twierdzić, jakobym szafował skarbaa -2 


mi mojemi, Żeby obalić systemat rządu zaproż 
wadzony, iprzez Króła przyjęty. lerd: 
nia te fałszywe i potwarcze napełniły serce moż 
je goryczą tém mocnićy, iż niezmiernie jestem 
przywiązany do porządku i powszechney szczęs 


shwośei braci moich hiszpanów, i że jestem 


AT 


z jak naywiększém dla praw nszanowaniem. 
przeto, z tą ufnością w niewinności mojćy: po- 
wcłują nayzuchwalszego oszczercę, aby "mi 
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Panowie! ważne ùrzedđy, jakie”" 
w imieniu Króla i narodu piastowałem, | sposób - 
` BprawoWania się mojćgo; móy znany patrystyzmy i 


'Twierdzes < 


~ 


dowiódł rozgłoszonych zarzutów, bo to wykaa” 


epoce zycia mojego; którem poświęcał na usłu. 
giKróla i oyczyzny z widoczną zawsze nicin: 


„że jawnie sławę, nabytą przeze mnie w każdey ` 


teressownością. Lube zaś przekonany jestem;” 


że: ty, szanowna władzo, do którey się zgłaszam 


iudaję, nie wątpisz wcale o mójey wietności; 
ślachetnych "uczuciach, usżanowaniu dla "praw, 


przywią aniu mójem do porządki, i Życzliywoć | 
ści oyczyźnie: mojćy, wszakże honor i delika: 
tność nie dopuszczają ©zułemu człowiekowi 


znieść w milczeniu tak strasznych zarzutów. 
Dla tego widzę'się znaglonym przerwać na chwi. 
lę ważne prace wasze, podaniem skargi, jakiey 


po mnie rodzay obrazy i charakter obrażonego 


wymagają, i proszę pokornie sprawiedliwości 
waszey, żebyście raczyli dochodzić, i uznać, ić 
rozsiane przeciw mnie zarzuty są fałszywe, po- 
twatcze, przeciwne moim uczuciom; przywiąą 


Ry, 
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ganiu do porządku i spokoymości. Smiem zaś 


spodziewać się po sprawiedliwości junty, iż bę= 


_ dzie miała wzgląd naj moje przełożenie.“ 


WŁOCHY - w 
< Król sardyński, którego królestwo składa- 
ja wyspa Sardynia, kraję Piemontski, Sabaudzki, 
i Genueński, wydał do ludów śwoich odezwę 
takiey osnowy: 


Wiktor Emmanuel z Bożey laski it. d.. 


„Przodkowie moi w naydawaiieyszych cża- 


Bach, a i w poźnieyszych także, byli wielokro- 


tnie. twórcami praw mądrych, i kodexow po 
trzebych: W każdym czasię starali się czy= 
“mié! poprawy da lepsze, stosując się, ile możne 
byb, do zmian w zwyczajach, nżytkując z'do- 
(świadczenia, a zawsze głównym ich celem by: 
/ ło rzetelne i stałe dobro ludów, które Opatrz- 
ność bdzka pod ich oycowskie rządy oddała. 
Skłonioany bardzo wielą 'waźnemi odmiana- 
mi,, jakie zaszły, w bo latach upłynionych od. 


+ ostatnich ustaw Króla Karola Emmanuela II, 


© chwalebney pamięci dziada mojego, oświad- 
czan). iż. chcę, tak ślachetny przykład naślado- 


waé: Na rozkaz móy ułożonb już kilka pro- : 


jektow: nowych praw cywilnych: i kryminał- 
nych. Chcę zaś, aby nie tylko rozważono te 
projekta , lecz. i-przyśpieszono pozostając% je- 
szeye pracę około. dokonania tego wielkiego. 
„ przedsięwzięcia, jakim. jest przerobienie dawne- 
go prawodawstwa naszego. A> zatćm. postano- 
wiłem: poruczyć tę, pracę; szczególniey naywyż- 
szey: jandie, złóżoney z małey liczby radców; 
ale: którzyby s użytkowali, z dzieł i rady innych 
ludai, będących w różnych. stronach „ a mogą- 


cych się, do pomyślnego skutku tego zamiaru. 
przyłożyć: "Teraz mianuję członkami tey jun- 


ty poradhiezo - prawodawczey adwokata jene- 
"ralńego Gloria, kawalera Montiglio, prokuratora 
, jeneralnego; i radcę Firabię Ceresa, uwalniając 
dwóch pierwszych. od obowiązkow ich urzę- 


dowanid. Dalsży kierunek działaniom junty da: 


minister spraw wewnętrznych, i wydatkom jey 
z dochodow ministeryum swojego zaradzi. ” 


' podpisano: Wiktor Emmanuel.” 


> Xiężna Carignan porodziła dnia 14 marca 
syna w Turynie. Xiążę Carignan jey małźonek 
“uznany był przez kongres wiedeński przed sze- 


i 
2 


ścią laty za następcę tronu sardyńskiego. 
Dnia 14 marcà obchodzono w Rzymie ro- 
oznicę objęcia dostoyności papiezkiey przez Piu- 


sa: VII. -Po nabożeństwie kościelnóm przyy= 
mowal Oyciee $. składane sobie powinszowania : 


kardynałów, posłów zagranicznych, senatu rzym- 
skiego, duchowieństwa oraz wszystkich władz 
cywilnych 1 woyskowych. ą 
l i _ i 
"FRAKCYA ) 
Po ogłószeniu ustawy królewskiėy. zwołu- 
/ jącey 4 dźpartamenta dla wybrania brakują- 
cych æ nich deputowanych, niektóre dzienni- 


ki paryzkie zalecają na nich obywatełom tych. 


departamentów szezególniey jenerała Tarayre; 
Pana Alexandra Lameth) jenerała Miollis, På- 


na Etienne, którego rzadki talent (jak też dzien 


niki wyrażają) cała Francya codziennie uwiel- 
bia; nakoniec; uczonego Xiędza Pradt, który 


(także dzienniki te piózą) tyle od lat pię=. 
oiu przysług sprawie wolńości konstytucyyney 


uczynił, którego pisma objawiły wielkie praw- 


= ; | 


> ; ł 
dy Królom, a świeże pod napisem: Mały kas 


techizm dla użytku Francuzów, objawiło nader . 


jasne i zrozumiale maxymy polityczne, na któ. 

rych gruntują w tych czasach spokoyność i 

szczęśtłrwość narodów. 
Wywdzięczając się konstytucyyni Francuzi 


w Paryżu za pobratanie się konstytucyyne 


„Hiszpanów. z miasta ‘Jonqueres z Francu- 
zami . miasta Pertuis, postanowili | dać 


/d.25 marca hraterśką ucztę dla wygnańców hi- 


szpańskich, którzy nie wyjechal jeszcze napo- 
wrót do oyczyzny z Paryża. 

Dnia 24 marea sąd królewski skazał na trzy- 
miesięczne więzienie dziewczynę za wzmian- 


kowanie imienia Napoleona, i buntownioze wys 


gadywanie, gdy ją policya imała, tudzież mło- 
dziana Cieux na jednoroczne, za wygadywanieę 


„przeciw Królowi i rodzinie jego nazajutrz po 


zabiciu Xięcia Berry. 

Z mów mianych w izbie deputowanych wzglę- 
dem projektu prawa ścieśniającego wolność 
dziennikow i pism peryodycznych . przytoczy- 
my celnieysze wyjątki a mowy Barona Bignon, 
które są takie: X OAM 

„Jeden z mówców izby naszey powiedział 
temi dniami, iż gdy sztuka porywanią się na 
trony do wielkiey od lat 50 doszła doskona= 
łości, należałoby wydoskonelić także sztukę 
bromenia tronow. Nie wniydę teraz w roztrzą- 


sanie, czyli ludzie, występujący jako wyłączne 


podpory tronow, nie wybierają dla tey obrony 


mać. Uezynię tylko uwagę, że i owszem sztu= 


(Ka porywania się na wolność ludów niepo- 


jęty postęp od pewnego czasu uczyniła. W ro* 
ku 1790 na:sessyi zgromadzenia koństytucyy= 


nego dnia 29 września jeden z członków jego ` 


wniosł, aby zdziałać kontrrewolucyą zupełną 
we wszystkim. Zgromadzenie konstytucyyne u=- 
sunęło ten wniosek przystąpieniem do dzien= 
nego porządku ze wzgłędu, ¿2 był owocem obig- 
kaney imaginacyi. — Byłto wtedy stan dzie+ 


cinny tey sztuki, która dosgła poźney do ine 


nego stopnia. Nie popełnia się. w roku 1820 
podobnych błędów. Ale teraz, dla ocalenia kar- 
ty konstytucyyney gwałcą wolność; teraz dla 
jey ustalenia i umocnienia niszczą ją w nayważ- 


nieyszych częściach. Odbierają nam ustawy na- | 
sze, a to dla ich niby ocalenia, czyli, biorą je do 


schowania, aby nam je oddać, jak mówią, gdy się 


, godnieyszymi ich staniemy. Przynaymnie y,obie- 


cują nam to także co do wólności osobistey: i wol- 
ńości driiku.. Nie tak się dzieje-z prawem o wy- 
borach. Nie tają się, iż to dobro chcą nam wy- 
drzeć nazawsze; ztego zaś możemy sądzić © 
dobrey wierze obietnic względem tamtego dwoi- 


stego dobra. Jakkolwiek się stanie, poznać mo- 


¿na uręczność w:teraźnieyszćóm porwaniu się na 
kardynńalną ustawę naszę. Gotuje się kontrre- 
wolucya nie w massie, lecz cząstkowo: Biorą się 


do niey porządnie. Obchodzą się z kartą kon=. ` 


stytucyyną , jak niegdyś postąpiono z Polską, 
którey upadek w trzech aktach był spełniony. 
Im bardziey ministeryum stara się podzielić 
szturm do karty, tym silniey łączyć się nam 
‘na jey obronę należy. Ministeryum porywa się 
w jednym dniu na swobody naste, ale przes 
rozmaite projekta. Widząc, iż wolność osobi- 
sta, wolność druku, i wolność wyborow są z 80= 
bą istotnie połączone, usiłują wydrzeć nam je 


| 


| oręża zdolnieyszego raczey obalić je niż utrży- . g 


w osobnych walkach. Otoż, tém bardziey sta” 


ustannie ma jedno pole sprowadzali.—— Broniąc 
ja teraz wolności druku, bromę prawa o wy- 
borach, więcey czynię, bo nieprzestaję bronić 
jeszcze osobistey wolności. Tak jest; a czemuż 
mielibyśmy wszelką nadzieję utracić, gdy złe 
[nie jest jeszcze spełaione?, Nie zupełnie wy- 
darto nim wolność osobistą. Nie dostaje jeszcze 
prawu, które nas tey wolności pozbawia, 7a- 
twierduenia królewskiego. Czemuż nie mamy 
jeć nadziei, iż natchnienie prawdziwie kró- 
lewskie odrzuci może ten szkodliwy dar, ofia- 
rowany rządowi od, większości z kilku głosów 
złożoney ? O iłeżby nieszczęść ten czyn wyso- 
kiey przenikliwości odwrócił! Czyn tea nie był- 
by owocem wspaniałości i umarkowania tylko, 
-ale bardziey czynem wysokiey polityki. Czego 
mie możemy się spodziewać od ministrów, cze- 
muż aż do óstatniey chwili nie mamy się od 
światła i mądrości Króla spodziewać? 
„Ale, gdy się zaymuję osobistą wolnością, 
wolność druku na wielkie wystawiona jest me- 
bezpieczeństwo. / Przyznam się, iż mię nie- 
wiele gwaltowność wsburzonych przeciw nićy 
namiętności zadziwia. Gdy bez wolności druku 
nie ma reprezentacyynego rządu, naturalną jest 
rzeczą, iż przeciwnikami jey są oi, którzy ż re- 
prezentacyynego rządu chcą zrobić marę, prze- 
znaczoną jedynie do uprawniania uchybień rzą- 
du. Naturalną jest rzeczą, iż ajenci takiego rzą- 
du oburzają się przeciw uważającemu ich stró- 
żowi, przeciw niedyskretnemu arguśowi, który 
wszystko widzi, wszystko odkrywa, i ża każ- 


| dy czyn nagauny słuszną i prędką karę wy-|- 


.mierza. Naturalną jest rzeczą, iż wszyscy 
bojaźliwi, a tych bardzo wiele, lękają się zby- 


| tniey wolności pism, i że wzgląd na osobi- 


ste dobro wiedzie ich do okazania się pówol- 
nymi co do ofiary z wolności, korzystney tyl- 
ko dobru publicznemu. — Dla zaspokojenia 
rządu przyjęlibysmy przepisy prawa jeszcze. 


ostrzeysze od podanego, nie będąc nawet prze- 
konani o konieczaey ich potrzebie; ale niech- 
że przestaną ministrowie prawić, iż niepo- 
dobna sdziałać tych odmian w czasię tera- 
ćmieyszego izb posiedzenią. Jestto, zbyteczna 
z ich strony skromność ,* którey nie może- 
my przypuścić. © Ludzie , ták biegli i zdatni 


rać się mam wypada, abyśmy trzy te walki nie- 


do. zniszczenia w jedaym dniu kilku artyku= 


* łow karty konstytucyyney , czemużby nie mo- 
gli w ciągu miesiąca ułożyć kilku dodatko= 


wych artykułow , lub: obostrzyć istniejące ka- 
ry? Ubolewać należy nad rządem, iż naypier- 
wsi ajenci jego mają tylko talent niszcze- 
„mia, bi tylko przez ruiny umieją się wsławiać! 
Wstrżymuję się od dalszych w tey mierze u- 
wag.-— Zdający sprawę imieniem kommissyi o 
ninieyszym projekcie prawa powiedział, iż Euro- 
pa ma baczne oko na wszystko, oo się we Fran. 
cyi dzieje. Nie wiem, co przez to rozumiał, 
czy obawę, która byłaby miedorzeczną , czy 
pogróżkę, któraby zapewne oburzyła. Ma za- 
iste Europa- baczną uwagę na to, co się wtey 
świątyni praw dzieje. Sluchają nas królowie i 
ludy; królowie dla nauczenia się, aby sami z sie- 
bie dali to ludom swoim, co sobie Francya zje- 


_ dnała, a ludy dla nauczeńia się od nas umieję- 


tności woluości, połączoney z uszanowaniem 


d 


dla władzy królewskiey. Ale jest między król- 


ropie, 


nie boimy ; lekce je ważymy, 


$ 


mi a ludami klassa, która powodowane osobistym 
interessem choe zerwać zgodność między tam- 
tymi: klassa, znana w starożytności pod nazwi- 
skiem fakcyi nie wielu osób: klassa,któcey wpływ 
szkodliwy zrodził i utrzymuje stan woyny, jeka 
bywa między narodami i rządami. Do tegsto 
stanu woyny przeszło ministeryum królewskie, 
powżiąwszy myśl obalenia -prawa o wyborach, 
a potem , korzystając ze zbrodni d. 13 lutego, 
ażeby szło prędzey drogami niekonstytucyyne- 
im, wniosło dwa projekta praw, przez które zbli» 


_ żymy się do zniszczenia niepodległości wyborówz 


Trzydziestoletnie zbroyne koalicye pokazały Fu. 
iż ludów nie można już orężem w ręku 
ujarzmić. Swietne przykłady nauczyły i teraz 
nadczają krójów, iż ludy, które dobyły oręża 
dla odparcia obcego ucisku, umieją tymże orę- 
żem niepodległość wewnętrzną zapewnić so< 
bie. Już teraz nie ma ufności w bagnetach, żeby 
wstrzymać roświnięcie się wolności tam, gdzie: 
jest, lub przeszkodzić zjawieniu się jey tam; 
gdzie nie ma jeszcze; ' ale używa się podstę= 
pnych systematów, nadzwyczaynych środków; 
ubarwionych ocaleniem pubłicznem lab ocale= 
niem tronu, ale przepisami niby prawodaw= 
czemi stara się absolutna władza albo utrzymać, 
albo przywrócić swoje panowanie. WY 
„1.2... (Rozebrawszy Pan Bignoń w dalszym 
ciągu mowy szkodliwość: projektu, tak zakoń. 
czył)>— “ MPanowie. ministrowie | napróżno “ 
gwałcicie kartę konstytucyyną prawami wyjąt= 
kowemi. Są także prawa, które utrzymanie jey; 
powierzają straży wszystkich obywateli. Massa 
národu odrzuca nadzwyczayne Środki, a odrzu= 
ca zwłaszcza, jako ją krzywdzące i hańbiące- 
Mówimy wam z całą Francyą, iż jesteśmy ' 
zhańbieni prześladowczemi prawami, nad któs 
remi musimy teraz obradować; lecz! ich się 
i obelżywćórą 
odgrażaniem niemi gardzimy. Nikt z nas nie 
choe prześladować nikogo, ale teź nie chcemy, 


` aby näs prześladowano. "Jeśli kto ma się lękać 


niebezpieczeństwa,tedy nade wszystko ci bezro« 
zurhni, którzyby chcieli przywrócić żelazne i 
krwawe rządy roku 1793 11815. Zdradliwy, 
oręż, który ostrzą na przyjaciół wolności; bę 
dzie może wkrótce przeciw nim samym obróco= 
ny, a wtedyto przyjaciele tylko wolności zasło« 
nią ich puklerzem wspaniałey opieki. Oby 
zbawienna przestroga, którą im dziś dajemy , 
nie była zupełnie stracona! Oby głos móy dzi- 
sieyszy nie był czczym dzwiękiem ginącym _ 
w powietrzu, Jeśli po tak, długich wzburze- 
niach istrasznych nieszczęściach wolność oso» 
bista, druku i wyborów, będzie zniszczona we 
Prancyi, nie tylko nie będzie ani karty, ani rzą- 
du reprezentacyynego, ani monarchii konstytue 
cyyney; ale ani monarchii, ani nawet despoty 
zmu, ani jakiegoźkolwiek rządu, lecz będzie re- 
wolucya i anarchia, a władza w takim stanie 
rzeczy, przy naymocnieyszym. Któryż pocz- 
ciwy cżłowiek, przyjaciel porządku i ludzkości 
nie zadrzy na samo pomyślenie 0 niebezpie- 
czeństwie, na jakie wtedy cały naród, a zwła- 
szcza fakcya niewielu, będą wystawione? 
W słaszney więc obawie tak straszney przy* 
szłości głosuję przeciw projektowi.“ 
Wychodzące w Paryżu peryodyczne pisnio 
pod tytułem biblioteka historyczna , , umieściło 
następujący list Napoleona pisany do Cesarza 
z ECK) 


ł 


» 


'Aństryackiego, 'a (dotąd driikien nieogłoszony: 


-List Napoleona do Cesarza Austryackiego, 


pisany przed zerwaniem obrad kongressowych - 


w Chatillon 1814, z II tomu, 6 części, karta 531. 
* /„ Kochany bracie i teściu! -— odebrałem list 


prywatny, którym W. CK. M. zaszozycić mię 


raczyłeś. Doszedł mię dopiero w/dni czterna* 
ście, itemu opoźnieniu przypisać należy, iż 


prędzey nie odpowiedziałem ma przyjacielskie- 


wyrazy W. ©. K. Mości, anie byłbym opuścił 
/ sposobności szczerego wynurzenia się przed 
tobą. U A 
+, Dwie pobudki powodowały zapewne WiG. 
K. Mością do napisania tego listu: przywiąza- 
nie do Cesarzowey oórki W. O. K, Mości, któż 


\ rey chwała i szezęśliwość nażawsze przywią- 


zane. są dó mojego losu, i interes polityki. 

| a Daielę z W.C.K. Mością przekonanie, 
że spokoyność Europy, i wewnętrzne bezpie- 
czeństwo Niemiec zależą od utrzymania porząd.. 


iku monarchicznego, który ustaliłem we Fran- í 


‘eyi. Wszystkie projekta rozbiora państwa fran- 
cuzkiego nigdy do skutku doprowadzenemi bydź 
mie mcgą. Francya stałaby się 
„ kazdego, któryby o-tym pomyślał, 


++ Odłat dwudziestu toćzę woynę, a od dzie» 


'sięciu nie przestałem żądać pokoju Czułem; 


że był potrzebny do ustalenia «cesarstwa fran-. 


euzkiego. Postawa i postępki Anglii oddalały 


zawsze tę chwilę pożądaną. — * Niespodziane: 


zwycięztwa podniosły myśli, które powziąłem 
dla dania stałości politycznemu stanowi. Europy, 
i dla; zaręczenia ludom pożytków długiego po- 
koju. Dziś myśli te wydawać ;się mogą ol- 
brzymie, gdyż nie są do skutku przyprowadzo- 
ne; ale ktokolwiek da baczność na punkt, do 
którego się wzniosłem, łatwo poymie, że wyke- 
nanie ich nie było urojeniem. =— Już niepodo-: 
bnem byłoby powrócić do nich, gdyż ruch pos. 
lityczny poniesie prędzey ludy ze wschadu na 


` zachód, niż francuzów do'Pruś lub Polski. sJas 


kikolwiek będzie los woyny, która wkrótce 
skończyć się musi, francuzi nie mogą już zatru- 
dnić się tylko zachowaniem własnego bytu. —- 


Niemcy oddane zupełńey niepodległości powin- - 


ny tylko czuwać nad własnym  bezpieczeń- 
stwem.— Zaden z panujących nie pragnie mo- 
cniey nade mnie pokoju. Woyska śprzymierzo: 
ne były jeszcze za Renem, gdym umiał poddać 
. gię stratom, jakich położenie moje wymagało. 
Ządałem dla państwa francuzkiego granie, któż 
re mu przyznał traktat amieński; co więcey, 
' zezwalałem nawet na te, które miała tzeczpo= 
śpolita, gdy konsulem zostałem. © 
< p Gdyby: dobra wiara była przewodniczyła 
obradom gabinetu „angielskiego, nie byłby ód: 


rzucił propózycyy, na które się Bam przed 15 - 


laty zgodził, Przyydzie może dzień, w któ. 


woyny niepolitycznie przedłażoney. , Ji 
;, Od czasu zajęcia części ziemi francuzkiey; 

` idałem 'Xięcia Wicencyi (Caulincourt) nieogra» 
-niczońe pełnomocnictwo doukładów. Nie odu 


rym pożałuje nieszczęść, jakie będą skutkiem 


«rzuci on Żadnych, tylko takie zasady, które- 
by miały za cel zmnieyszenie Francyi, lub u=. 


-podlenie ludów moich. — Źyezyłbym sobie, aby 
W. C. K. Mość poznał umiarkowanie życzeń 
-rmoich, iw nich uznał dowód mych chęci ża- 
«warcia stałego pokoju. — Losy woyny korzy- 


 przyśpieszał koniec układów; zalecam mu jes 


_ móy cierpi, i chce: pokoju —— Jenerałowie moi 


grobem dla i 


„będzie mógł wymódz na mnie warunków taye. 


„wo publiczne. 


„ożyła. eii ; 


Se "WolnoDrukować. Ignacy Reszka Kom, Dena, Cri- w Wilnie w Drukarni Redakcyi Boh 


l 


i 


stnie dla ranie okazałysię w tyohczašach. Od- d 
niosłemskilka zwycięztw, które podług prawideł 
taktyki wojenney powinny były woyskasprzy- | 
mierzone do wstecznych obrotów przymusić. 

„ Nie może bydź tayno W. © K. Mości. 
Że siły koalicyi są zwątlone, i de woyska jéy 
są w niebezpiecznem położeniu, woyska zaś 
moje ożywione są wielkim zapałem, i chociaż « 
dla spokoyności wypada mi żądać pokoju, poso | 
lityka powodowałaby mną do dalszego prowa- 
dzenia woyny,— Nie zważajn na interes politys | 
ki, idziś daję rozkag Xięciu Wi encyji, aby. A 


dnak, aby nie żaniedbywał kształtu używanego ` 
zawsze pod tym wzgłędem w dyplomatyce. ~ 
„ Nie uwodzę się położeniem Francyi. Lud 


> 


juź żądają spoczynku; węzły wierności nawet ` 
już są osłabione, ale wypadki tey woyny nie 
dadzą się długo oczekiwać. Francuzi utraciliby: 1 
wiele z szlachetności charakteru narodowego; 
gdyby nie mogli jeszcze wytrzymać 15stodnio- 
wey wałki w sprawie własnego honoru iniepo* ~ 
dległości. 0 ył i 

„ li0s może zawieść wszystkie moje nadzieje; 
może mię do wielkich ofiar przymusić, ale nie 


nych lub jawnych, poniżających Francyą i pas 
nującegó, któryby był podły, gdyby je przyjąłe 

„ Mocarstwa, z któremi jestem w woynie; 
odrzuciły, jak mi wiadomo, zbrodnicze propo* 
zycye, jakie im czyniono w celu narnszenią 
porządku monarchicznego we Francyi, W isto- 
cie; nić bylożby to zaburzyć go, chcąc mojey. 
zguby? Gdym objął rządy po konającey Tzeczy= . 
pospolitey, poprzysiągłem poświęcić Życie dla 
szczęśliwości Francuzów, Jeżeli dziś nie jestem - 
w stanie tego dotrzymać, i jeżeliby się znaleźli: J 
Xiążęta, którzy szozgšliwsi ode mnie daliby Eu-. > 
ropie pewność, jakiey we mnie nie znaydują, | 
wole zeyść z tronu bez plamy, niż: zatrzymać i 
go tylko w moich własnych widokach, — Do- 
zwalając poniżenia francuzów, stałbymesię nie= 
godnym panowania nad nimi, otworzyłbym po- 
le do rewolucyi, a cały. porządek towarzyski 
mógłby bydź gwałtownie wstrząśnięty. 

„ Dziękuję: W, C. K. Mości za obowiązu: 
jące wyrazy, któremi mię zaszczycić raczyłeś. | 
Powtarzam ci z głębi serca, iż chcę go oparte- 
go na zasadach. przyjętych na kongressie, i że 
daję Xięciu Wicencyi rozkaz podpisania go. ~ 
Ma on odrzucić tylko artykuły formalności, 
których utrzymanie mało obchodzić może pra= 


p 
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" 
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„ Bądź W. C: K. Mość przekonany, iż po- 
inyślne dla mnie wypadki nie zdołają żmienić raz 
powziętych zamysłów.”? (Tu podpia) 

Nim goniec dojechał z tym listem, wypadki 
wojenne nagle zmieniły postać na korzyść sprzy- 
mierzonych, a wiadomo, jak się ta woyna zakoń. 


| NIDERLANDY... 
Haga dnia 2 kwietnia, Na sessyi drugie 
izby d. 50-z: m. odprawioney w obecności Xiąż 
żęcia Oranii i wszystkich ministrów, przyjęto 
większością kresek cztery projekta do prawa 
skarbowego , względem 10cioletniego budżetu 'ż 
t, d.które potóm posłano do pierwszey izby: 


DODATEK 


2 


) x > 
£ 4 


*' DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 43. . 


FRARNCY A 3 - 


marca z rana, w którym izba deputowanych 
postanowiła rozpocząć roztrząsanie każdego ar- 
/tykuła projektu prawa o dziennikach i pismach 
perysdycznych, i głósowanie -na każdy z oso- 
bna. Izba zaś parów miała „w tymże dniu ob- 
radować jeszcze nad projektem prawa względem 
ograniczenia osobistey wołaości. 
Ogłoszono ustawę królewską zwołującą na 
dzień 24 kwietnia zgromadzenia wybiercze w 4 
departamentach, jako to: niższey Charente, Izery, 
| niższey Sękwany, i Vaucluse, dla- wybrania 


| wnich członków brakujących do zupełnego ' 


Ż składu izby deputowanych. 

Na rozkaz prefekta policy; poymano Pana 
Lemaire, jednego z naysławnieyszych chirurgo- 
dentystów paryzkich, w chwili, kiedy wysiadł 
z pojazdu pocztowego powróciwszy z Niemiec, 
za tó, iż był w Munich stolicy Bawaryi, gdy 
tam -ani postał. - Wypuszczono go wprawdzie 
. we dwie godziny, ale zabrano wszystkie papie- 
ry jego, które przecież oddano mu w 48 godzin. 

 Xiądz Pradt, były arcybiskup mechliński, wy- 
dał nowe dziełko pod napisem: Mały Katechizm 
dla użytku Francuzów o intereszach Francji. 

Dzieamik nasz zwany Konsżyżncyonista przy- 
toczył "w gazety leodyyskiey taki artykuł: 
„ Wszystkie doniesienia z Rossyi wystawują 


ko państwo Śpiesznie dążące do stanu jak'nay- 


'bardziey kwitnącey cywilizacył. Cesarz Ale- 
xander niczego nie opuszcza, przez coby zwa- 
_ bił do krajów swoich naybiegleyszych rzemieślni- 
ków europeyskich. Nie łoskot zbrojowni, ale 
warsztatów i handlu rozlega się w okolicach 
Petersburga i Moskwy. Monarcha teu przyy- 
muje z poważeniem uczonych, i opiekuje się 
niemi; dla tego też uczeni pracują .z zapałem 
'nad przygotowaniem dla Rossyi epoki przesa- 
dzania się z nayoświeceńszemi krajami. Tak 
"więo Petsrsburg, to nowoczesne miasto, stanie 
się szkołą Królów, a będący w kwiecie wieku 
Monarcha Rossyyski daje przykład naystar- 
szym. Prawdzi się, co dawno powiedziano, 
iż starsze dzieci zawsze są zepsutemi,” 
3 5 
DO A N GEI A. ; 
Dnia 25 marca o godzinie: 5 po południu 


Wolno Drukować lgnacy, Reszka Kom. Ce 


> Ogłoszenia. 
, 1. Około dziedzińca domu chemicznego od 


klasztoru PP. Bernardynek S. Michalskich, 
będzie się murować parkan z arkadami dłu- - 


gości łokci sto trzydzieści dwa i pół a wysoko- 


Ści łokci sześć, zawierający w ogóle łokci ku- . 


* licznych muru z fundamentami tysiąc trzysta 
dziesięć i trzy ćwierci. , IVa zrobienie tako- 
, wego parkanu odbywać się będzie licytacya 
w Uniwersytecie dnia 15 kwietnia miesiąca te- 
raźnieyszego o godzinie 4iey po południu. Kto- 
„by życzył należeć do takowey licytacyi ma 
się stawić w terminie i, czasie oznaczonym na 
mieysce posiedzeń rządu Uniwersytetu, gdzie 
się znayduje do przeyrzenia plan i opisanie 
rzeczonego parkanu. 
; Sekretarz Felix Mierzejewski, 


PE 


t 


Wilno dnia 9 kwietnia v. $. 1820 roku. i 


* przybył do Londynu Król z. Brighton. Koro 
Wiadomości z Paryża dochodzą do dnia 25- 


nacya jego odbyć się ma niezawodaie/ d. 12 
sierpnia. Przygotowania do niey czynione są _ 
z jak naywiększą ókazałością; sam płaszcz ko= | 
sztować ma 56,000 f. s. (1,440,000 zł. pol), ko-_ 
Szta zaś całey koronacyi wynieść mają do pół 
miliona f. st. (20 milłonów zł. pol). 

Podlug listów odebranych z Włoch, nies 
zmiennem ma bydź postanowieniem królowey 
naszey przybydź do Anglii.  Mocho ona jest us 
rażona , iźjey imie, z kościelnych modlitw wy= 
ptszczone zostało. 

Otworzono w tych dniach testament zmara 
łego Xcia Kent. Pozostało po nim 80,000 f. s, 
(5,200,000 zł. pol.). Testament ten napisał dniem 
przed śmiercią. ZA 

Badanią w sprawie Hunta trwają ciągłe 
w Yorku. ; A ; RO 

Wszystkich uwagę teraz zaymuje sprawa 
Pana Burdetta, zapozwanego przez rząd za napi- 
sanie buntowniczego listu o wypadkach w Mana 
szester. Pierwsze badanie odbyło się d. 23 mar= 


ca w Leicester. O godzinie g z rana napełuiow 


naji była izba sądowa Mcznie zebraną publi=` 
czńością. Był w niey i Burdett. Królewski aa 
dwokat Vaughan przeczytał oskarżenie; obroń- 
caini zaś obwinionego są PP. Denman i Philipps: 


Odczytany był potćm list jego pisany bezimien= 


nie do przysięgłych, poczćm Pun V.ugham o> 
głosił, iz podług praw krajowych, pismo to uwa- 
Żane bydź powinno za paszkwil. : Miał potóm na 
swą obronę mowę Pan Burdest. która trwała 
półozwartey godziny. Mówił, iż nigdy jego zas 
miarem nie było burzyć ludu, ale tyiko zrządzić 
poprawę parlamentu. Przekiad:ł przytem g iż 


"sprawa tanie powinna bydź sądzona przez sąd 


przysięgłych w Leicester. bo tóyjego obronie, 

sąd jednomyślnie uznał goza winnego. W cza- 

sie czytania wyroku, lud okazywał nieukonten- , 
towanie. Burdett odprowadzony był przez lud 

do swojego mieszkania przy nayżywszych odgio- > 
sach radości, a nie chciał się z mieysca oddal é, ` 
dopóki nie misł do niego krótkiey przemowy. Nie 
m 'Żna jeszcze dokładnie powiedzieć jak Się spra- 
wa jego zakończy: zdaje się jednak, 1% wysiedzi 
czas niejaki w Kings-Beńch, izapłaci kilka tys. 
sięcy f.s.Nazajutrz zaraz obrany został w West= 


minster parlamentowym członkiem. 


nz. Czł. — w Wilnie w Drukarni Redakcyi' 
/ i 


1. Z kamienicy W. Łowczyney Czarnow= 
skiey będącey naprzeciw młynu Królewskiegó 
zbiegło w dniu 1 februaryt r. b. od mieszka- 
jących w teyże kamienicy Regentów Kalickich 
dwóch poddanych służących ,dopetniwszy kradzie= 
ży w gotowych pieniądzach,i w różnych rzeczach 
na kilkaset rubli sr.; pierwszy z nich Jan Szła- 
bowicz, urody średniey, włosow światłych, krót- 
ko strzyżonych, mający lat więcey 20, drugi | 
Felix Stankiewicz urody niskiey, pękaty, wło- 
sow ciemnych takoż nisko strzyżonych lat 15, 
Obydwa w surdutach i maytkach sukna kosmate- 
go czarnego , i w płaszczach starych sukna 
prostego, pierwszy w ciemno zielonym, dru- 
gi w szaraczkowym. Udzielnie przed dniem 1 
Jebruaryi tygodniem uciekła siostra wyż wy= 
rażonego Felixa Stankiewicza, Karolina Stane 


Js 


f 


SA 


g É Od 
, kiewiczówna, włosów ciemnych, nisko strzyżo- 
nych, twarzy ponurey, urody średniey, lat p- 


koło 20, w surduciku sukna kosmatego czarne} í 


go: wszyscy troje poddani z majątku JVowe- 
go dwbru w, powiecie Brasławskim położonego. 
© przytrzymanie takowych. zbiegów, lub o us 
wiadomienie gdzieby się oni okazali niżey pod- 
pisany uprasza naypokorniey. «o , 
o egent Franciszek. Kalicki, 


3. Miżey podpisany będąc jedynym synem 

| ,ł sukcessorem wszelkiego ruchemego. i nierucho- 
~ mega! majątku po zeszłym oycu moim Mau- 
| rycym Lasy Jenerale od infanteryi woysk Ros- 
 syyskich i orderów Kuwalerze; gdy za niem 
prawnym titulo testamentem JP. Fatrykowi O- 

- bryenowi, Lasemu Porucz. woysk Angielskich 
_ posługującym, mam zaprzeczone objęcie: przez, 
tegoż Obryena Lasy majątku dugustuwka z at= 
tynencyami, oraz wszelkich pozostałości rucho- 
mych, w bogatych sprzętach , srebrze, złocie, 
sumrmach gotowych, wexwlach, obligach it. d.; 
Zz gdy o skasowanie : nielegalnego: testamentu, 
© powrót do aktorstwa moj-go majątku, o od- 
danie zabranych pieniędzy, o zdanie kalkula- 


JP. ,Obryenem Lasy, juź z nim rozpocząłem. 
proceder; w sydzie siem, ptu Grodzieńskiego; 


iko kurator massy |bezdziedziczney pó zmara 


lym Franciszku Dionizym dwóyga imion Kniaż- 
ninie przet sąd ustanowiony; iżby Antoni Kniaż- 
nin, brat tegoż rodzony, z mocy cessyt sobie słu= 
Żącey lub jego sukcessorowie i inni krewni pras 


(wo do spadku mieć mogący, którzy w Litwie ° 


w Powiecie Orszeńskim. z urodzenia swego tam 
Że znaydywać się mają z dowodami przed try= 
bunał Lubelski do objęcia takowego niezwłócz- 


nie zgłaszali się, któren z procentami wynie- 


sie 3,000 czer., inaczey bowiem spadek ten w bras 


sku krewnych skarbowi narodowemu przyznanym 


i oddanym zostanie. Działo się w Lublinie 
dnia 25 marca 1820 roku. Na aryginalnym pod- 
pisał Hipolit Sierakowski. 

Zgodno „Kazimierz Nowicki Sekr. 

Z autentycznym czytałem Perzanowski nas 
czelnik stołu. ; MAI MERA 

- Ogłast: s'e po rde drugi i trzeci. Ay 

2 Przejeżdźająca z St. Petersburg 


przez tuteyśze miasto:JBani Meckhold, 


będzie miala zaszczyt. służenia prześwie- 
tney Publiczności , okazaniem. tajemno- 


cyt z intrat Adugustuwka, o złożenie poręki za Jizy cznych sztuk , wedle sposobu sławne” 


go'Pinetego. _ Mieysce 'reprezentacyt 
w domu WW. Müllerów , czas zaś re« 


Przeto ogłaszam nińieyszym, ażeby wszyscy, prezeniacyi ogłosi się afiszami. 


JWW i WW, Panowie debitorowie zeszłego 
|, Jenerala Maurycego Lasy, na rekwizycyą 


JP. Obryena Lasy ani kapitałów, ani procen= 


tów mu nieopłacali, z tém nayuroczystszćm za- 
strzeżeniem , iż satysfakcyi z własnego debi- 
tora majątku oddającego kapitał lub procent, 
sadownie i krokami prawa poszukiwać będę; 
"przy ezóri objawiam, ażeby nikt Augustuwka 
| z folwarkami przynależnemi, 'ani prawem abie- 
| czystóm nabywał ; ani w zastawną lub arędo- 
„wung wchodził possesya , ża dokumentami lub 
kontraktami od JO. Obryena Lasy czyli od 
jego pełnomocników wydadź się mogącemi; al- 
bowiem w zdarzeniu przeciwnem nikt dziedzi- 
< clwa ani pośsesyi nie może bydź pewnym, gdy 
© JP. Patryk Obryen: Lasy nie jest prawnym 
aktorem, po oycu moim pozostałych fuduszów. 
Jerzy Lasy Chorąży woysk Ross. 


i, 1. Dom w Wilnie połony pod N. 111 przy 
zaułku. Sto Mi kalski, należący do aktorstwa 
WW. Piaseckich,iest do przedania, chcący nabydź 


1 


Za Rozkązem Jego IMPERATORSKIEY , 
MOŚCI. 26 RAS ; 

= 2. Wyjątek dzieła rozbiorowego z Protoku- 
łu potocznego na fortunie JW. Alexandra Hra- 


biego Chodkiewicza z wierzycielami jego Guber- ~ F 


niów:Kijowskiey, Woly ńskiey i Mińskiey na gran- - 
cie dóbr miasteczka Miynowa w Gubernii Wo- . 
łyńskiey a picie Dubieńskim skutkowanego.. 


Roku 1826 miesiąca marca 2% dnia 


Plenipotćnt massy JW. Alexandra Hrabiego 
Chodkiewicza jererała woysk pol. we wniesie- 
niu swoićm pod liczbą 'sto siedmdziesiątą do ' 
sądu ninieyszego rozbiór nadortunie tegoż JW. 
Alexandra Hrabiego Chodkiewicza przeznaczo- 
ny ułatwiającego donosząc ; iż się już wszyscy 
zalikwidówali wierzyciele gubermiow Mińskiey, 
i Kijowskiey; a w Wołyńskiey znacznieysza 
daleko liczba: pozostali mianowicie JOO. JW W. 
i Ur. Julia Bezobrazówa ,. Kajetan ' Borowiecki - 


czyli w jego prawie Senator Imperyi i kawa- 


ler Adam Hrabia Rzewuski, Bieniewska, To- 
maszowa Biskupska, Dymitr Xiążć Czetwertynz ' 
ski, i Ignacy Dworzański sukcessorowie Dzierzy 
bickiego, sukcessorowie Woyciecha Dabielęw- - 


ma się zgłosić do aktorów tamże mieszkających." skiego , Felix Dobrowolski „Józefa Giedzień- | 


„© Takower oświadczę może kedakcya przyjąć 
„do Kur. Lit. poświądczam Jakób . Towiański 
Ziem., Pitu Wilen. Pisarz. ja 

a. Antoni Dall Occa, pierwszy koritrabasi- 

sta Dworu Jego Imperatorskiey Mości, na Żą- 

danie powszechne, będzie miał zaszczyt dać 


N ; y ; 
Å À 


W 


ska, Piotr Gliniecki, Felicyanna Jurgocka, Jó- 
zef Jaworski, Karol Jasiński, Antoni Komar- 
nicki, Franciszek Kozłowski tradytor i skarbo- 
wy administrator Swinicich; Raymund Korsak, 


"Piotr Karwowski sukcessorowie n. JW. Ma- 


gdaleny Leduchowskiey. sukcoessorowie ;n. Jgna- 

A mk AD | ł . 
cego Lisowskiego, luandaur aptekarz, czylk, 
'Poruniowa; Xiądz Łazarewicz , sukcessorowie 


1924 kwietnia wę SŚrzodę, ostatni wielki koncert n. W. Michała Malińskiego , Franciszek Nani, 


na: Kontrabasie, w salę domu WW. Miillerów. 
' Afisze w dniu tegoż koncertu oj szczegółach o- 


nego zawiedomią, Cena biletu złotych dzie. 


sięć, aż do dnia koncertu dostać można Bile- 
tów w magazynie JP. Józefa Kopscha, i JP, 
Tekli Fiorentyniowef. (u 


| Hipolit Sierakowski Patron przy "Trybu- 
nale cywilnym województwa Lubelskiego w Lu- 
blinie przy ulicy królewskiey pod, N. 208 mie- 


szkający, podaje do publiczney wiadomosci , ja- 


Graff Ostrorog, Piotrowski Skarbnik posiadacz 
Murawicy, Serafin Płotnieki, Muhał Podoski 
czyli w prawie jego Sobański, Adolf Rakowski, 


Józef Ryrczewski, Szoduar, Wawrzyniec Gu- 


szowski czyli Ziwolski, Karol Hungier , Ignacy 
Zalewski czyli prawo nabywca jego Jabczarski, 
sukcessorowie lub pretensorowie n. Antoniego | 
Mitraszewskiego, Franciszek: Ziwolski kredytor 
i debitor. massy. z obowiązków kisia ść 
skarbowey klucza Murawickiego za czas konfi- 
skaty; Witkowski doktor medycyny, Ignacy 
Ziozuliński, Jan Zawadzki, sukcessorowie Mi- 
chała Hrabi Krasickiego, shkcessorowie Mię- 


dza Wyrzykowskiego Proboszcza Koblińskiego, 


JW. Rozalia z Xiążąt Lubomirskich Hrabina 
Wacławowa Rzewuska przez wydany od sie- 


bie do tey massy pózew kalkilacyi m Opieki. 


wuja Hrabiego Chodkiewicza dopominająca się, 
i z tego dopominku pretensye zaraszczająca 1 


inni wynaleść się mający wierzyciele. Przed=- 


stawiał iż odbywszy już tyle załatwień, niepo- 


_ Żytecznie byłoby czas tracić i dozwalać przy- 


rastać procentów w oczekiwaniu na, niepewne 


: przybycie tak małey już‘ liczby wspomnionych 


wierzycieli; że pomimo wniesienia do akt wie- 
lolicznych sądowych obwieszczeń, tyle razy 


„ Już tey massy wierzyciele i pretensorowie przez 


gazetę Kur. Lit. o terminach i przeniesieniach 
z mieysca na mieysce juryzdykcyów zawiada= 
miau byli, niewiadomością więc terminów i 
mieysca sądzema się;rozbiorowego zjazdu w cza- 
sie następnym wymawiać się nie będą mogli.— 
Zie nim się nić zamknie likwidacya, do stano- 
wienia massy przystępować porządek prawny 
nie dozwala , a dzieło to na oczekiwane przy- 
bycie zatrzymywać , jest to spełniać krzywdę 
massie narastającemni procenty, i przedłużać 
satysłakcyą tym wszystkim wierzycielon, któ- 
rzy się już raczyli zahkwidować, dla czego prs 
wodem zwykłą delikatności debitora: okazując 


` powolność, i o niewielkiey już liczbie ociąsająa- 
, ) 28314 


cych się wierzycieli 1 pretensorów zawiadamia- 
jąc, zamierzenia óstatniego iuż terminu likwi- 


„lacyi tu w, Młynowie+do dnia dziesiątego ma- 


ja idącego roku dla wszystkich w Guberniiąch 


Mińskiey, Kijowskiey i Wołyńskiey pozostałych 


wierzycieli, a na tym daju zamknięcia oney i zde- 


| lklarowama upadku prawa sądowi ninieyszemu 


przez, odbycie Ba AE AE i wprowadzenie 
dziela nie objawionych, następnie zaś do konsty= 
tucyi massy dlugow i majątku debitorskiego 
zabrania 'się, a tezolucyi na ten przedmiot zaa 


"paść mająctey do Kuryera Lit. dla wiadomości 


pubhezney podać dozwolenia prosił. Sąd tako- 
we żądaiie Plenipotenta massy rozpatrzywszy 
zdecydował: ponieważ już mała nader liczba' 
wierzycieli i pretensorów debitora. JW.zAle- 
xandra Hrabiego Chodkiewicza jenerała Hoy: 


pol. w przychodzeniu ze swojemi prawami po- 


zostałą bydź się okazuje, a i na tych oczeki- 
wahie w niepewnym przybyciu przez narasta- 


jące i każdodziennie przybywaiące procenta na= 


' nieśćby mogło massie minieysżey i jey wierzy- 


cielóm w diugach swoich zalikwidewanym zna= 


czne uszkodzenia; dla tego przez ninieyszą re- 


zolucyą obwieścić , i ostrzedz, nielikwidujących 
stę jeszcze wierzycieli; aby swoje prawa dla 
zaliczenia się na massie JW. debitora w tym 
sądzie do dnia 10 maja idącego roku na gruu= 
cie dóbr miasteczka Młynowa w Gubernii Wo- 
łyńskiey ptcie Dubieńskim dzieło ninieysze uła- 
twiającego złożyć starali się, aby zaś w poźniey- 
szym czasie (kiedy już zamknięte przyyście do 
hkwidacyi dlagow nastąpi) miewiadomością o 
ninieyszey rezolucyi ciż wierzyciele wymawiać 
się nie mogli, Plenipotenia massy, iżby oną 
z protokułu ninięyszego wypisawszy , do Reda- 


ikoyi! Kur: Lit. podał, obowiązać. Czytano ro- 


ku 1820 dnia 24 "marca. 
Sędzia Pitu Rudomyślskiego Jan Zaleski by- 


"wszy Dubien. Ptu Podsę. Jan Józet Dobrzański. 


Wolno drukować roku 1820 dnia 24 marca.po= 
świadtzam. t , 

Sędzia. Ptu Rudomyślskiego Jan Zaleski. 

byw.Dube. Ptu Podsę. Jan Józef Dobrzański 


————L— 


a JPP. Ronna i Pellorce ogrodnicy francuza 
cy z Paryża (ulica St. Germain Ý Auxeroix 
N. 68) mają zaszczyt uwiadomić PP Amatorów 
tego miasta, że przywieźli zbiór kwiatów i na- 
sion następuiący: ; 28 gatunków cybulek kwiato- 
wych rzadkiey- pełności — 8 gatunków róż osobli- 


wych — 6. gatunków róż senegalskich —. 161 ga-. 
,żunków Ranunkułow hiszpańskich pełnych — 50 


gatunków Fianunkułow pachnących pęlnych -a 8 


- Pitu Fi leń 


, biego 


1 ~ A 


gatunków Ranunkułow pivoines pachnących = 10 
gatunków Ranunkułow nader miłego zapachu 
i piękney barwy, do sadzenia. w wazonach — 60 ` 
różnych gatunków anęmonow dubeltowych — 14 


tychże nader pełnych w kształcie krzyża maltań= 


skiego — & gatunki liliy = g2 gatunków nasion. 
kwiatowych — 60 gatunków nasion warzywnych. 
etc, Pomienione kwiaty i nasiona przedalą się zą 
słuszną cenę w domu Zeydlerów N. 290 na uli- 


(, cy Rudnickiey. Właściciele tych kwiatów i nas 


sion mie zabawią dłużey nad dni kilka. 


2 Obeymując zpod dożywocia matki mojej, 
majętność Ludwinow, wzywam wszystkich kres 
aytorow ś.p. oyca mojego Ludwika Benisławskie= 
go marszałka Ptiu Lucynskiego iżby się rączyli 
zjechać do' wyż rzeczoney majętności, Guberrii 
Biało-Rusko Witebskiey, w powiecie Lucynskim 
położoney roku ninicyszego 1820 mca maja 51 
dnia, dla ogólnego rozrachunku i rozliczenia sięż! 
SR Stanisław Benisławski. ` 

Jakowe wezwanie że drukować można w ga* 
zecie zaświadczum Karol Romanowicz Sędzia Gr. 


X 


1 TS 


2 Zawiadamia śię Publiczność, jeśliby kto žy- 
czył mieć browar urządzony pódług naypóźniey= 
szego wynalazku, widzieć, moze każdego: czasie 
w majętności JW, Podkomorzanki Horainówny 
półtorey mili od Wilna, Peleszo zwaney na traka 
cie lidzkim, w którym wychodzi -z beczki żyta 
wódki garcy 50— orgaz drew suchych na rebot 
5 woz jeden i tym samym ogniem z pod bant 
cztery stancye og! zewa i wodę do załoru gotuje. ( 


Wynalazca takiego urządzenia browaru zabawi: ` 


do - wileńskich koniraktow w Peteszya czasu kon= 
iraktąw w kamienicy X X.Dominikanów pod N.419, 
jeśliby kto życzył sobie wziąść pewny plan, mo~ 
że w Filnie czasu kontrckiow na wzmienianćjńk 
mnieyscu osobiście widzieć się. AZ 
PRA | 


n i > 

- 2» Dwa domy w Wilnie będące po smierci 
JM. Starościny Brzostowskiey na rzęcz suka 
cessorów jey IWW. Milgów z prawa sukcessyt 
spadłe, jeden pod N. 56, drugi pod N. 68 ną 
ulicy Wielkiey, z wozownią i staynią są do wypua 
szczenia w roczną possessyą od S. Jerzego, roku 
teraz. do tegoż terminu roku przyszłego; trakto= 


wać o to z Plenipotentem w tymże domu -rmieszka= 


jącym. Tudzież sprzedawać się będzie przez li- 
cytacyą publiczną ruchomość pozostała po żeś 
szłey z tego świota JW. Brzostowskiey, sprzedaż 
takowa, zacznie się od dnia 16 apryla terazniey= 


„szego, odbywać się będzie codziennie po dwie go- 
„dzumy z rana, i po południu, i trwać będzie do 


dnia 2% apryla. Licyłacya takowa w domie pod. 
N. 56 odprawować się będzie, a regestra rucho- 
mości do licytacyi przeznaczonych w dniu za= 
czętey licytacyi, znaydować się będą u murgra= 
b JP. Głębockiego w tymże domu mieszka: 
Jącego. f 
Kazimierz Szczepkowski umocowany. 


5. Od Rządu gubernialnego Litewsko - Gros 
dzieńskiego ogłasza się ninieyszem ; iżby kredya 
torowie zmarłego: w Berlinie Półkównika Joa= 
chima Suchodolskiego; przybyli do tutęyszego głó- 
wnego Sądu 2go, Departamentu, dia odebrania 
pozostałych po śmierci wspomnionego Suchodol- 
skiego pieniędy rubli assy gł. 2,879 kop. 81, w ter 
mainie czteromiesięcznym, to jest: od daty niniey- 
szey do dnia 15 następującego miesiąca julii, pod 
utratą prawa do tych pieniędzy. , Dnia 15 mar- 
ca 1820 roku. ` Sekr. KazimierzSiedlekci. 

5. Od wileńskiego gubernialnego Rządu o- 
głasza się: iż'na zaspokojenie skarbowey nale= 
źności od nieakuratnego postawczyka; wileńskie- 
go żyda Michela Gordona ,. podług kontraktu 
‘zawartego z zarządzającym byłą w Pilnie kom- 
missyą prowianiską depo , Dombrowskim, liczą= 
cęy się z procentami rubli srebr. ż,408 kop: 60% 

o 


-t l 


rzeznaczona na przedaż paręczniką za tegoż 
Gordona , obywatela Józefa Łappy z majętności 


jego Sterkayć, w powiecie wiikomierskim poła- 


żoney , wieś llubeyki z 59 dusz poddanych i 
wszelkiemi do niey przynależnościami, z którey 
za 1819 rok, podług opisania wyliczono rocz- 
nego dochodu rubli srebr. 280;'a zatem życzący 
nabydź takową wieś, zechcą przybydź do tego 
gubernialnego Rządu, na terminy: pierwszy 
dnia 28, drugi 50 mca apryla, a trzeci dnia 


15 maja teraźnieyszego roku. Dnia 8 marca. 


1820 roku. j 
j „ Sowietnik: Ławrynowicz. 
Sekretarz Kazim. Nowicki. 


3. Od Rządu gubernialnego Wileńskiego o- 
głasza się: iż Rząd ten, podług rezolucyi w dniu 


16. teraźnieyszęgo miesiąca marca nastałey, dwa . 


. murowane domy kupca Alexandra Słuckiego, 
znaydujące się, w mieście Wilnie na przedmie- 
ściach: Zarzecznym iOstrobramskim,wzięte w skar- 
bową administracyą, za zaległe odkupne niedo- 
płaty na tymże Słuckim i jego towarzyszach kup- 
ców Komarowym i Kondiurynym ,.z dzierźaw 
trunkowych poborow w miastach Sankt-Petersbur- 

` skiey gubernii: '-Gdowie, £Łudze, nowey Ładodze 


i gubernii pskowskiey w Porchowie , oraz i za. 


- poszukiwanie wileńskiey izby Powszechney Opie- 
"ki; z powodu niejawienia się na uczynione we- 
zwanie życzących nabydź takowe domy, posta- 
nowiono oddać z publicznego targu w 12letnią 
arendowną dzierżawę od. dnia 25 miesiąca apry- 
là teraźnieyszego roku; a zątćóm życzący wziąć 
na takową dzierżawę wspomnione domy, zechcą 
przybydź z ewikcyami odpowiedniemi dwuletnie- 
mu dochodowi, jaki przy targach pokazany bę- 
dzie, na terminy dniu 12, 14 116 miesiąca apry- 
la dotego gubernialnego: Rządu, gdzie i warun- 
ki na wzięcie w arendę tych domow okane będą. 
Dnia 18 marca 1820 roku. Kg 
f Spwietnie Lawrynowicz. 
|. Sekretarz Kazimierz Nowicki. 
| Stołonaczalnik Kowalenok. _ 
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weż 


| 5. Excerpt oświadczenia z protokułu pó- 
tocznego Ziem. Pitu Wileń. w dacie poniżey za- 
pisanego et eor. pod pieczęcią urzędową Ziem- 
ską tegoż Pttu parti requtrenti jest wydan. 
Roku 1820 miesiąca marca 15 dnia. Przed 
aktami Ziemskiemi Powiatu Wileńskiego sta- 
waiąc osobiście WJP. Ludwik Piotr Lachowicz 
Kapitan b. w. pol. oświadczenie poniższe w pi- 
sać do protokułu ninieyszego podał następnie 
pisane: dowiedziawszy się, iż Dorota Gurkley- 
towa, a teraz Sztrewczowa ma u siebie pismo 
w postaci obligu bez pieczętarzoów, niby przez 
zeszłego ś.p. Kajetana Lachowicza Pisarza b. 
kommissyi porządkowey Wiileń. zeszłemu takoż 
Danielowi Gurklęytowi szewcowi w roku .1007 
in novembri na summę rub. srebr. 4,500 wy- 
dane, w żadnych aktach nieobjawione , nigdy 
nikomu niewiadome , szukał oświadczający się 
przekonania, jakięby nastanie tego pisma by- 
ło, i w pozostałych pó bracie swym Kajetanie 
' Lachowiczu papierach znalazł dowody, iż ow- 
szem Gurkleyt pózniey po dacie mniemanego 
obligu zeszłemu JLachowiczowi ódłużał się, i 
aktualnie był winien. Gdy zaś za tym pismem 
Gurkleytowa pod obcym już nazwaniem będąca 


postanowiła zakłócić żał, jako sukcessora, prze- 


to zażalający napastną i niesłuszną obżał. pre- 


fensyą oświadcza, że o tak podstępne postępo- 


` wanie na obżał, szukać będzie kary; aby zaś 
pismo w tytule obligu nikczemne nic niezna- 
czące niezłudziło kogo, ostrzegą, iż za nim 
Żadna summa nigdy u Gurkleyta pożyczoną 
niebyła, Í nie należy, abły więc nikt w umowy 


4 


o nabycie ońey niewchodził , uwiadamia, íi tā- 


kowe oświadczenie własną ręką podpisuie. U 
tego oświądczenia podpis w protokule jest taki. 
Ludwik Piotr Lachowicz Kapitan w. pol. 
Zgodno Jan Zienkiewicz: W. Ziem. Regent. 
Ze takowe oświadczenie w Kuryerze Lit. 
może bydź umieszczone poświadczam Jakób To-, 
wiański Ziem. Pitu Wileń. Pisarz, 


5 Od Rządu gubernialnego Wileń. ogłasza 


„się: iż dom murowany, znaydujący się w mie- 
ę ty, Jaulący się 


ście Wilnie na Swięto.michalskim zaułku, Prata- 
ta Kontryma, oddany przez niego dla bezpie- 


czeństwa skarbu, za byłych w miastach gubernii 


grodzieńpoborcow akcyznych od trunkow poszlin; 
Houwalda, Kontryma i Kołłusowskiego,. nażna- 
czony z publicznego targu oddać w arendowną 


„dzierżawę od dnia 25 następującego miesiąca a- ` 


pryla teraź. roku na jeden rok lub na przedaż; 
'azatem życzący wziąć w arendę ten dom, zechcą 
przybydź dla targow do tego gubernialnego Rg- 
du na terminy. dnia 8, 10 i Y2 tegoż miesiąca 
apryla. Dnia 25 marca 1820 roku. 
gi: | Sowietnik Ławyrynowicz. 
Sekretarz Kazimierz Nowicki. 


3. Mateusz Zołkowski Radny miasta W ilna 
skutkiem dwóch dekretow Sądu Magistratu mia- 
sta Wilna dnia 11 marca 1818 roku jednego, 

` dnia, 21 junii 1819 roku drugiego, w eddywizył 
Śtarozak. Borucha i żony jego Zakow, oraz Me- 
jera Zaka zapudłych, wydelegowany, po dopet- 
nieniu inwentącyt na skutek poprzedniczego de- 
-kretu w dniu. 1 maja 1616 roku sporządzoney 
i ocenki wspólnie z guberskun architektem W. 
« Józefem. Pousier i człońkiem z policyt, oraz u- 
Żytemi maystrami i obywatelam, w dniu 25 ju- 


nii 1819 roku czynioney, będę wyprzedować z pu- 


bliczney licytacyi dam częścią murowany częścią 
drewniany , i młym częścią murowany częścią. 
drewniany pod N. 551 Ł552 w Wilnie na Safia- 
nikach. położone, w trzech terminach to jest: dnia 
7 mca apryla 1820 roku pierwszym, apryla ġ 
dnia tegoż roku drugim i ostatnim dnia 12 apry- 


"la 1820 roku, Życzący zatym nabyć takowy młyn - 


i domy na ustanowione termina zechcą się jas 
wić na mieysce ich lokacyi; oczóm przez niniey- 
szą trzykrotną awizacyą zawiadamiając własną 
podpisuję się ręką. 1820 mca apryla 1 dnia. 

Ę Mateusz Zołkowski R. M. W. 


l 


3 Niżey podpisany na opłacenie kredytorow 
moich: kamienicę dziedziczną w mieście Wilnie na 


zaułku Zmudzkim szpitalnym podł N. 552 í fol- 


wark Rzeszę Miedzichowszczyznę, o dwie mile 
od Wilna dusz nięziich 18'mający z zabudowa- 
niem należytym, w pozycyt dobrey mam doprze- 
dania. ktohy życzył kupić niech się zgłosi do 
.mnie'do folwarku tegóż Datt roku 1820 marca 15. 

 Takowę ogłoszenie podpisuję Szymon. Orłow- 
ski Dwor. b. Skar» Litt. 


2 Dom murowany Xıęcia Generała Puzyny 
pod N. 119 przy murach Panien Sto Michal= 
skich położony, zupełnie opatrzony, ze stayrniami, 
wozowniami murowanemi, z sklepami , suterena- 
mi, kuchniami , wewnątrz ze wszystkiemi wygo* 


dami , potrzebnemi męblami, cały, lub częściami. 


od następującego ‘S. Jerzego do najęcia, i wo- 
statku za przyzwoitą cenę do sprzedania. Kto- 
by życzył takowy dom nająć , lub dziedzictwem 
nabyć, ma się udać wtym do umocowanego W., 
Majora Cytowicza, w tymże domie mieszkalącego. 


5. Wyjeżdża za granicę do Prus i Sazonii 
Wileński obywatel Leybo Chaimowicz Wier- 


S 


bluński. 
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